Narodziny i rozwój Młodzieżowego Telefonu Zaufania 
w Warszawie


Warszawski Młodzieżowy Telefon Zaufania powstał w roku 1970 w wyniku wspólnej inicjatywy Sekcji Psychohigieny Dzieci i Młodzieży funkcjonującej w ramach Polskiego Towarzystwa Higieny Psychicznej oraz ówczesnej Okręgowej Poradni Wychowawczo-Zawodowej w Warszawie.


Obserwacje wynikające zarówno z doświadczeń osób związanych z działalnością PTHP jak i z praktyki poradnianej wskazywały na narastającą potrzebę zapewnienia młodzieży znajdującej się w trudnej sytuacji życiowej pomocy psychologicznej na zasadzie szybkiego kontaktu z osobą fachową a zarazem życzliwą w sposób bardziej intymny i nieformalny niż jest to możliwe na terenie domu rodzinnego lub szkoły.

Warunki takie stwarzał anonimowy kontakt telefoniczny umożliwiający konfrontację własnych doświadczeń z innymi na zasadach partnersko-przyjacielskich i jednocześnie realizowany w tym momencie, w którym zgłaszana jest potrzeba pomocy, bez zapisywania i długotrwałego oczekiwania.

Głównym autorem koncepcji MTZ ze strony poradnictwa oraz osobą, która doprowadziła do jej praktycznego zrealizowania była mgr Jadwiga Załęcka – ówczesny wicedyrektor Okręgowej Poradni Wychowawczo-Zawodowej w Warszawie i pierwszy kierownik Zespołu Młodzieżowego Telefonu Zaufania.

MTZ został uruchomiony 1 października 1970r. W poprzedzających ten fakt przygotowaniach merytoryczno-organizacyjnych przewidywano, że ze specyfiki tej instytucji może wynikać niekiedy konieczność nawiązywania z rozmówcami kontaktów bezpośrednich, osobistych, z ich strony anonimowych. Równolegle więc z działalnością telefoniczną trzeba było uruchomić anonimowe poradnictwo otwarte w poradniach wychowawczo-zawodowych. Informacje o tym zostały przekazane szkołom, placówkom służby zdrowia konsultującym dzieci i młodzież, a także rozpowszechnione za pośrednictwem mediów.

Przewidywano także konieczność zorganizowania tzw. specjalistycznego zaplecza w postaci placówek, które mogłyby w razie potrzeby zapewnić rozmówcom Młodzieżowego Telefonu Zaufania pomoc konkretnych specjalistów: lekarzy (zwłaszcza ginekologów i seksuologów), psychoterapeutów, prawników. Początkowo zaplecze to było organizowane w oparciu o półprywatne niekiedy kontakty a także angażowanie ludzi „dobrej woli”, którzy godzili się przyjmować pacjentów powołujących się na hasło „MTZ” bez administracyjnych ograniczeń: formalnych skierowań czy rejonizacji. Wraz z rozwojem działalności MTZ i jej popularyzacją poszerzała się także sieć kontaktów z instytucjami i placówkami zajmującymi się różnego rodzaju poradnictwem lub terapią. Równocześnie powstawał także informator o placówkach przydatnych i pomocnych dla rozmówców MTZ w dziedzinie zdrowia, realizacji zainteresowań, pomocy prawnej itp. Dziś jego rolę spełnia informator w wersji komputerowej oraz Internet.


Kilkuosobowy początkowo zespół doradców Młodzieżowego Telefonu Zaufania również powiększał się w miarę potrzeb i oczekiwań stale rosnącego grona rozmówców. Obecnie składa się z kilkunastu osób: psychologów, pedagogów i socjologów z doświadczeniem w poradnictwie psychologiczno-pedagogicznym.

Dyżury doradców początkowo 4-godzinne w miarę upływu czasu wydłużały się do sześciu, ośmiu aż do obecnych dziesięciu godzin dziennie na dwóch równoległych liniach telefonicznych. Stałe dni i godziny dyżurów w tygodniu stwarzają rozmówcom warunki do ponownego kontaktu z tym samym doradcą bez specjalnych trudności w jego zidentyfikowaniu przy zachowaniu warunków anonimowości. Umożliwia to zaspokojenie niejednokrotnie ujawnianej przez rozmówców potrzeby dłuższego kontaktu z wybraną przez siebie osobą, z którą rozmowa szczególnie im odpowiada.


Już w roku 1972 wybitny artysta – plastyk pan Szymon Kobyliński honorowo zaprojektował plakat informacyjny MTZ, który reprodukowany w różnych formatach i publikowany w szkołach i innych placówkach oświatowych, a także w środkach komunikacji miejskiej dotychczas tanowi artystyczną reklamę działalności Młodzieżowego Telefonu Zaufania.

Kim są rozmówcy MTZ


Młodzieżowy Telefon Zaufania został stworzony z myślą o młodych ludziach, którym oferował wsparcie i pomoc w rozwiązywaniu ich trudnych problemów życiowych. Z oferty tej korzystały od początku najczęściej osoby w wieku 14 – 25 lat, jednak w miarę upływu czasu można było obserwować coraz większe zainteresowanie nią rozmówców w pełni dojrzałych, w sile wieku, a także osób starszych. Dlatego też, mimo, że w dalszym ciągu głównymi adresatami oferty MTZ są młodzi ludzie, nazwa telefonu „Młodzieżowy” została uzupełniona określeniem „i nie tylko” sygnalizując w ten sposób, że wiek rozmówców nie stanowi „kryterium kwalifikacyjnego” do korzystania z pomocy MTZ.


Proporcje płci wśród rozmówców Młodzieżowego Telefonu Zaufania od początku jak się należało spodziewać kształtowały się wyraźnie na korzyść dziewcząt i kobiet. Jednak w miarę upływu czasu stopniowo wzrastał wśród nich udział chłopców i mężczyzn. Obecnie ok. 60% telefonujących do MTZ to rozmówczynie.

Problematyka rozmów MTZ

Problemy, w rozwiązywaniu których zwracają się o pomoc rozmówcy Młodzieżowego Telefonu Zaufania są w naturalny sposób powiązane z ich wiekiem i określonym etapem życia.

Rozmowy z ludźmi młodymi: kilkunasto lub dwudziestokilkuletnimi dotyczą przede wszystkim takich podstawowych sfer życia, jak: funkcjonowanie w układzie partnerskim, w rodzinie, w szkole (lub czasem w pracy) w środowisku rówieśniczym czy koleżeńskim oraz w relacji „z samym sobą” na bazie własnych cech osobowości, światopoglądu, zdrowia fizycznego i psychicznego.


Rozmówcy w wieku dojrzałym lub starszym najczęściej zgłaszają trudności w pełnieniu ról rodzicielskich, proszą o pomoc w kłopotach wychowawczych z dziećmi lub wnukami i oczekują wsparcia   w związku z poczuciem osamotnienia i brakiem porozumienia z rodziną lub otoczeniem.


Analizując problematykę rozmów MTZ w perspektywie upływających lat można powiedzieć, że dominują w niej niezmiennie zagadnienia związane z funkcjonowaniem w układzie partnerskim. Obejmują one wszelkie aspekty erotycznego związku między dwojgiem ludzi: poszukiwanie partnera, trudności w nawiązywaniu kontaktu, poszukiwanie norm dla powstającego związku, konflikty i niemożność porozumienia się między partnerami oraz seksualne aspekty tego związku, m.in. decyzja rozpoczęcia współżycia seksualnego, trudności w tym współżyciu, przedwczesna ciąża, problematyka antykoncepcji.

Wprawdzie dominująca pozycja tej sfery zagadnień w rozmowach MTZ jest niezmienna, to jednak na przestrzeni lat uległo zmianie nasilenie poszczególnych problemów w jej obrębie. Z pewnością ma to związek z postępującymi zmianami obyczajowości w sferze zachowań erotyczno-seksualnych polegającymi m.in. na liberalizacji regulujących je norm ale również generującymi rozmaite problemy związane z realizowaniem  nowych wzorów zachowań. Na przykład dziewczyny obecnie znacznie rzadziej zgłaszają wątpliwości dotyczące decyzji rozpoczęcia współżycia seksualnego, nacisku partnera na podjęcie przez nie takiej decyzji, czy tez potrzebę doinformowania w zakresie antykoncepcji (większy aktualnie dostęp do wiedzy na ten temat). Jednocześnie częściej skarżą się na brak porozumienia z partnerem w kwestii norm regulujących ich związek (stosunek do wierności i lojalności wobec partnera w warunkach znacznej swobody obyczajowej)  lub charaktery wzajemnych relacji (znaczenie okazywania sobie szacunku i zrozumienia).


Z pewnością popularyzacja wiedzy o seksualności człowieka oraz różnorodność i dostęp do środków antykoncepcyjnych jest obecnie większy niż kiedykolwiek. Być może ma to również wpływ na znaczne zmniejszenie w stosunku do lat ubiegłych liczby rozmów, których problemem jest przedwczesna lub niechciana ciąża.


Z problemami natury seksualnej zwracają się do MTZ najczęściej rozmówcy płci męskiej. W układzie partnerskim wynikają one na ogół z odmiennych oczekiwań, jakie w tej sferze przejawiają oboje partnerzy.

Często jednak problemy te wykraczają poza układ partnerski; rozmówcy mówią o kłopotach ze swoją seksualnością, bezowocnych poszukiwaniach odpowiedniej partnerki, praktykach masturbacyjnych, uzależnieniem od seksu.


Problemy funkcjonowania w rodzinie, które są tematem rozmów z MTZ dotyczą z reguły  nieprawidłowych, generujących konflikty relacji między rodzicami a dorastającymi dziećmi.


W świetle praktyki MTZ konflikty w rodzinie wynikają najczęściej z niezrozumienia przez rodziców potrzeb młodych ludzi w trudnym dla nich okresie dojrzewania, charakteryzującym się m.in. zwiększeniem krytycyzmu w ocenie wszelkich zjawisk i faktów, potrzeby niezależności i szacunku dla własnego życia prywatnego. Błędy wychowawcze (nadopiekuńczość lub niedostatek opieki) popełniane przez rodziców we wcześniejszym okresie doprowadzają m.in. do ukształtowania niewłaściwych postaw dorastających dzieci w sferze praw i obowiązków wynikających z życia w rodzinie (wzrost oczekiwań wobec rodziców przy jednoczesnym zmniejszeniu wymagań wobec samego siebie). Rozmówcami są zarówno rodzice (przedstawiający problem jako trudności wychowawcze z synem lub córką), jak i dzieci (skarżące się na brak zrozumienia ze strony rodziców).


Dla rozmówców dojrzałych (rodziców) z reguły jest to główny problem rozmowy będący jednocześnie bezpośrednim powodem skontaktowania się z MTZ. Motywuje ich obawa o przyszłość dziecka, które wymyka się spod ich kontroli, nie chce się uczyć, lekceważy ich prośby i polecenia, przebywa w nieodpowiednim towarzystwie, sięga po narkotyki.

Młodzi rozmówcy przedstawiają brak porozumienia z rodzicami najczęściej jako jeden z wielu problemów, z którymi sobie nie radzą i których skumulowanie decyduje o ich psychicznym „dołku”. Do nawiązania kontaktu z MTZ motywuje ich poczucie zagubienia, bezradności, braku oparcia. Znacznie rzadziej niż w latach ubiegłych zdarza się, że brak porozumienia z rodzicami jest głównym problemem rozmowy z młodym człowiekiem. Może to świadczyć o słabnięciu w wielu współczesnych rodzinach więzi emocjonalnej łączącej dorastające dzieci z rodzicami. Sprzyjają temu m.in. następujące czynniki związane z rozwojem cywilizacji zwłaszcza w wielkim mieście: 

· nastawienie    na „zmieszczenie się w czasie” za wszelką cenę mimo wzrastającego wciąż tempa życia, co skutkuje powierzchownością kontaktu z drugim człowiekiem (także w rodzinie)

· rozwój techniki umożliwiający spędzanie czasu w domu w izolacji od innych członków rodziny (komputer, TV)

· koncentrowanie zainteresowań i energii wokół konsumpcji i gromadzenia dóbr materialnych kosztem poświęcania uwagi problemom bliskich osób.

Zaburzenia więzi emocjonalnej w rodzinie wywołują u młodego człowieka poczucie zagrożenia i braku oparcia. Towarzyszy mu ono zarówno w sytuacji, gdy odbiera sygnały niezadowolenia lub nawet agresji rodziców jak i wtedy, gdy odnosi wrażenie, że znajduje się poza centrum ich uwagi i zainteresowania. W rodzinach, w których panuje klimat chłodu uczuciowego we wzajemnych relacjach, zazwyczaj każde z rodziców żyje osobno własnym życiem, w którym zakres ról rodzicielskich jest poważnie ograniczony w rezultacie świadomego wyboru. Rodzice pochłonięci własną karierą zawodową lub po prostu „zarobkowaniem”, czasem też zaangażowani w nowe związki uczuciowe stopniowo tracą kontakt ze swym dorastającym dzieckiem, które czuje się niepotrzebne, izoluje się za barierą chłodu a nierzadko cynizmu i staje się coraz bardziej „trudne”.

Poza grupą rodzinną, której prawidłowe funkcjonowanie determinuje równowagę psychiczną młodzieży, wielką rolę odgrywa środowisko koleżeńskie stanowiące niezwykle istotną grupę odniesienia dla nastolatków.

Im większy dystans emocjonalny dzieli ich od rodziców (chociaż nie tylko w takich sytuacjach) tym chętniej szukają oparcia w środowisku rówieśników. Nie zawsze je znajdują, co bywa powodem nawiązania kontaktu z Młodzieżowym Telefonem Zaufania szczególnie młodszych rozmówców. Utrata więzi z przyjaciółką lub brak akceptacji w środowisku klasy (np. w sytuacji zmiany szkoły) jest dla dziewczynki w wieku szkoły podstawowej lub gimnazjum prawdziwym dramatem.

Bycie akceptowanym w kręgu kolegów, znajomych jest równoznaczne z przyjęciem norm i stylu życia obowiązującego w tym kręgu. Środowisko rówieśników jest swoistą szkołą kontaktów społecznych młodego człowieka ale ma też swoją drugą stronę: moc utrwalania wzorców (w tym także społecznie niewłaściwych) poprzez wzajemne „nakręcanie się” i wspieranie w zachowaniach, które uważają za atrakcyjne. W przypadku rozmaitych uzależnień, zwłaszcza od narkotyków i alkoholu stanowi to szczególne zagrożenie. Do Młodzieżowego Telefonu Zaufania nie dzwonią z prośbą o pomoc uzależnieni młodzi ludzie ale ich rodzice, bliscy, często koledzy, którzy czując potrzebę powiadomienia rodziców uzależnionego o zagrożeniu walczą ze swoiście pojmowaną lojalnością wobec niego. W MTZ uzyskują informacje o placówkach oferujących specjalistyczną pomoc dla uzależnionych oraz wsparcie w trakcie rozmowy o problemie bliskiej osoby.


Z niedostatków w sferze więzi z rodziną, kręgiem rówieśniczym czy inną ważną dla młodego człowieka grupą odniesienia mogą także wynikać jego zachowania o cechach niedostosowania społecznego, kłopoty w kontaktach z ludźmi, poczucie osamotnienia, nudy, zwątpienie w sens życia czyli trudności z samym sobą i otoczeniem. Dla wielu rozmówców są one ogromnym problemem. Często mają oni poczucie braku zrozumienia i akceptacji ze strony innych, czasem bliskich ludzi, uświadamiają sobie własne wyobcowanie i niechcianą izolację. Powoduje to ból i przygnębienie, które może doprowadzić do głębokiej depresji.


Niewielki, ale systematyczny wzrost z roku na rok liczby rozmówców z tego typu problemami może też oznaczać, że jest coraz więcej młodych ludzi ponoszących zbyt wysokie koszty doświadczeń, które są ich udziałem w miarę rozwoju cywilizacji. Nie wszyscy potrafią równie zręcznie poruszać się w zmieniającej się rzeczywistości, dokonywać trudnych właściwych wyborów i konsekwentnie realizować cele życiowe bez względu na przeciwności.


Z Młodzieżowym Telefonem Zaufania kontaktują się również osoby cierpiące na zaburzenia psychiczne. Rozmówcom tym często pozbawionym stałych kontaktów społecznych towarzyszy poczucie osamotnienia, odrzucenia a nawet pogardy ze strony otoczenia. Niejednokrotnie popadają w konflikty z otoczeniem w miejscu zamieszkania lub ewentualnie w pracy. Bywa tak, że jedynie kontakt z Telefonem Zaufania umożliwia im bycie wysłuchanym przez kogoś z uwagą. Sytuacja ta stanowi poważne wyzwanie dla doradcy MTZ ze względu na wysoki w jego przypadku koszt emocjonalny tej rozmowy.

Specyfika Telefonu Młodzieżowego

We wrześniu 2000r. Młodzieżowy Telefon Zaufania obchodził jubileusz 30-lecia swojej działalności. W trakcie spotkania jubileuszowego miała miejsce dyskusja panelowa poświęcona specyfice Młodzieżowego Telefonu Zaufania.

Specyfika Telefonu Młodzieżowego uzasadnia potrzebę zdefiniowania różnic między sposobem postrzegania problemów przez rozmówcę młodego i dorosłego. W toku dyskusji ujawniono najbardziej istotne z tych różnic:

· młody rozmówca jest bardziej wrażliwy i mniej doświadczony (dorosły ma bogatsze doświadczenia),

· młodzi ludzie mają inne niż dorośli poczucie mijającego czasu, tendencję do polaryzacji czasowej (ludzie postrzegani są do pewnego wieku jako dzieci i młodzież, od pewnego wieku – jako dorośli i starzy),

· młodzi ludzie inaczej niż dorośli oceniają ryzyko; skłaniają się do uskrajniania tego ryzyka (zbyt wysokie lub zbyt niskie), cechuje ich skłonność do ryzyka, myślą „doraźnie”, bez brania pod uwagę konsekwencji postępowania,

· młodzi ludzie są skoncentrowani na sobie, nie potrafią wczuwać się w przeżycia dorosłych,

· emocje młodych ludzi w dużym stopniu zniekształcają postrzeganie rzeczywistości, zwłaszcza w sytuacjach decyzyjnych,

· w kontakcie z młodym rozmówcą nie należy go traktować w sposób szczególny, „ulgowy”, trzeba natomiast pamiętać, że wymaga on staranniejszej uwagi, aby dobrze usytuować i zrozumieć jego problemy.

Owocem tej dyskusji było również sformułowanie klasycznego standardu wymagań obowiązujących doradcę w Telefonie Młodzieżowym. Oto najważniejsze z nich:

· jednakowo poważnie traktować rozmówce młodego i dorosłego,

· pamiętać, że młody rozmówca potrzebuje zwykle więcej akceptacji niż dorosły. Trzeba więc stworzyć sytuację, w której będzie czuł, że jest rozumiany i otrzymuje wsparcie, którego nie daje mu najbliższe otoczenie,

· umożliwić młodemu rozmówcy pełną ekspresję swoich uczuć,

· właściwe odczytywać nadawane przez młodego rozmówcę sygnały, także te, które mogą mieć charakter zastępczy (np.. skarga na brak zrozumienia ze strony nauczyciela naprawdę dotyczy ojca), co wynika z większej niż w przypadku dorosłego trudności w formułowaniu problemów,

· w trakcie rozmowy podkreślać dobre strony młodego rozmówcy, np. telefonując, zrobił pierwszy krok w kierunku rozwiązania problemu,

· pamiętać o takim poszukiwaniu wyjścia z trudnej sytuacji, aby młody człowiek czuł się odpowiedzialny za rozwiązanie swojego problemu i podejmowanie decyzji,

· w rozmowie z młodym człowiekiem w większym stopniu niż w przypadku osoby dorosłej okazywać zrozumienie i współodczuwanie jego trudności ale bez narzucania sposobu ich rozwiązania („wiesz, ja bym chyba zrobił tak ...”,

· starać się być „dobrym dorosłym”, umieć wysłuchać młodego rozmówcę unikając nadmiernego dydaktyzmu,

· zdawać sobie sprawę z odpowiedzialności doradcy MTZ ocenianego przez młodego rozmówcę, który na podstawie tej oceny często wyciąga uogólniające wnioski na temat świata dorosłych,

· pokonać w kontakcie z młodym rozmówcą immanentną sprzeczność: z jednej strony doradca powinien być partnerem (młodzież tego oczekuje), z drugiej przyjmuje odpowiedzialność większą niż ta, która wynika z partnerstwa.

Perspektywy Telefonu Zaufania


Oczekiwania młodych ludzi, dla których w istocie stworzono Młodzieżowy Telefon Zaufania są jednym z najważniejszych czynników wyznaczających jego perspektywę. Zweryfikowanie tych oczekiwań aktualnych w okresie powstawania MTZ wydawało się po upływie wielu lat jego funkcjonowania uzasadnione.


W roku 2002 Zespół Analiz i Prognoz Specjalistycznej Poradni Psychologiczno-Pedagogicznej „TOP” przeprowadził wśród uczniów warszawskich szkół ponadgimnazjalnych badania ankietowe dotyczące problemów związanych z działalnością Młodzieżowego Telefonu Zaufania.


Anonimową ankietę wypełniło 983 uczniów – 491 chłopców i 492 dziewczyny – stanowiących reprezentatywną grupę młodzieży w wieku 16 – 19 lat uczącej się w różnych typach szkół ponadgimnazjalnych w Warszawie.


Dwa spośród badanych problemów wydawały się szczególnie istotne z punktu widzenia oczekiwań młodzieży pod adresem MTZ. Pierwszy z nich dotyczył opinii o potrzebie istnienia Młodzieżowego Telefonu Zaufania, drugi – określenia rodzaju pomocy, jaką spodziewaliby się od MTZ uzyskać respondenci lub (jak sądzą ) ich koledzy.


Okazało się, że Młodzieżowy Telefon Zaufania jest potrzebny zdaniem ok. 78% ogółu respondentów (87% badanej populacji dziewcząt i ok. 69% chłopców). Brak takiej potrzeby stwierdziło ok. 3% populacji badanych a ok. 19% nie miało zdania w tej sprawie.

Respondenci przedstawili szeroki i szczegółowy wachlarz uzasadnień potrzeby istnienia MTZ, w których głównymi argumentami było przekonanie, że:

· młodzież ma wiele problemów z którymi sobie nie radzi,

· MTZ oferuje pomoc osoby dorosłej, kompetentnej i godnej zaufania.

Pozostałe argumenty to m.in. „młodzież nie ma do kogo zwrócić się o pomoc w trudnej sytuacji”, „potrzebuje po prostu rozmowy”, „ten Telefon pomaga zagubionym, niezrozumianym, zdesperowanym”, „pozwala na zwierzenie się i wyżalenie komuś”, „umożliwia bycie wysłuchanym z życzliwością, bez krytykowania”, „daje oparcie, poczucie bezpieczeństwa, lepsze samopoczucie”.

Okazało się również, że oczekujący pomocy od Młodzieżowego Telefonu Zaufania zarówno chłopcy jak i dziewczyny spodziewają się jej przede wszystkim w formie doradzenia jak postąpić w trudnej sytuacji (ok. 86% ogółu badanych), oraz wysłuchania i zrozumienia zgłaszanych problemów (ok. 63% ogółu).


Informacyjna rola MTZ spada na dalszy plan: oczekuje jej zaledwie  ok. 14% respondentów. Informacje, których spodziewają się oni zasięgnąć, dotyczą przede wszystkim placówek pomocy specjalistycznej, problemów seksualnych i związanych z antykoncepcją, problemów z alkoholem, narkotykami i AIDS, z zakresu prawa a także sposobów radzenia sobie ze stresem.


Oczekiwania innych form pomocy od MTZ są wśród badanych marginalne (poniżej 2%). Dotyczą one m.in. pomocy prawnej (tj. konsultacji prawnika z zakresu prawa rodzinnego i cywilnego), porad lekarskich, interwencji w szkole i w rodzinie w przypadkach konfliktów oraz pomocy w znalezieniu dachu nad głową w przypadku ucieczki z domu.


Wyniki powyższe dobrze korespondują z uzasadnieniami pozytywnych opinii respondentów o potrzebie istnienia MTZ. Doradcza rola instytucji jest bardzo istotna w sytuacji, gdy respondenci zwracają uwagę przede wszystkim na to, że młodzież nie radzi sobie z mnogością problemów, nie ma się do kogo zwrócić a MTZ oferuje pomoc osoby kompetentnej i godnej zaufania. 

Oczekiwaniu wysłuchania i zrozumienia ich problemów odpowiadają natomiast dalsze w kolejności uzasadnienia cytowane poprzednio.


Zarówno wyraźnie akceptowana przez młodzież potrzeba istnienia MTZ, jak i charakter oczekiwań młodych ludzi pod jego adresem dowodzą, że w stale zmieniającej się rzeczywistości instytucja ta jest bardzo potrzebna w przeciwdziałaniu cywilizacyjnej bezradności młodzieży.

Przekonanie to powinno wyznaczać perspektywę dalszego funkcjonowania i rozwoju Młodzieżowego Telefonu Zaufania.

Ewa Klause-Jaworska
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